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W  skutku um ow y z właścicielką Gazety  K orrespondenta W a r sza w sk ie g o ,  dw a  pisma  
peryodyczue Gazeta K orrespondenta i Przewodnik Polski łączą się w  iedno, i od dnia i M a-  
ia pod imieniem Gazety K orrespondenta W arszaw skiego w ydaw ane będą. P renum eratorow ie
Przewodnika Polskiego otrzymają do końca ki 
zmaitości W arszawskich. K o m u b y  ta zamiana  
munerafę.

N O  W OŚCI W  A RSZA W S KIE.
Z glcb  o kim żalem krew nych , przyjaciół i o* 

b \  w at cli , ouegday o godzinie 6tey z rana zszedł  
z '.ego świata ś. p. JW . Tomasz Trzciński, Pre­
zes rady oby watelskiey Wdztwp Płockiego, Sę­
dzia pokotu i deputowany na seym.

j i r / y h  u l  n a d estu fiy .  '

W  drukarni S zk o ln ey ,  przy ulicy N ow y  
świat, w  d om u Towarzystwa Przyjaciół Nauk  
iest  do nabycia dzieło świeżo w ysz le  z pod  
prassy ,p: t. O literaturze rom antycznej  prze­
łożone z fraiiruzkiego. Godl(o umieszczone z 
pisma Pani de Stael o N iem czech : ,N ie  za­
chodzi tu  zagadnienie pomiędzy poezją  klas- 
syczną a romantyczną . ale pomiędzy naślado­
waniem pierwszej', a natchnieniem d ru g ie j” 

okazitie, w iakiiu d u ch u , uważand iest l i tera ­
tura romantyczna w tern piśmie. Zaleca ie 
sposób rozumowania autora i poymou ania te­
go tak głośnego w naszych czasach przedm io­
tu , i styl w przekładzie polskim,

r ta lu  numera Gazety K orrespondenta  i R o -  
ie była  d og o d n ą , może odebrać złożoną pre-

WI4DOW.QS.CI ZAGRANICZNE.'
ROSSYA s P etersbu rga  cL. 1 5 M a rc a  

Dnia 26 b. Dwór przy w dział żałobę na dzie­
sięć dni, z okoliczności zgonu Xiężniezki Zoili  
Aibertyny, ciotki N. K. J. Szwedzkiego, a sio­
stry zmarłego Króla Karola V III . ,  i na ośim 
dni z powodu śmierci Margrabiny K rystyny  
L udw ik i,  bratowey W .  Xięcia Badeńskiego  
żałoba ta iest podzielona iak zw yczaynie na 
wielką i małą.

Będący p r z y ‘[woysku Jenerał Porucznik Kay- 
zarów, mianowany został Szefem Sztabu pier­
wszego tt pyska.

G a z e ty ‘ zagraniczne pisały  tak często i tak 
sprzecznie o wymyślonych nowych pożyczkach  
bossyyskicb, iż niepodobna iest rzecz z uwagą 
się zastanawiać )m4  każdą z tych wieści, któ- 
l'«. -moglibyśmy .porównać do owych szybo n i­
knących o gu i o w napow ietrznych, nie dmących  
się nawet zastanowić nad sobą; iiie sądziemy ie-  
duak rzeczą mniey pożyteczną tę uczynić uwa- 
" a g ą ,  ii  ani ,słowa prawdy inemasz w pogło-



see świeżo rozpuszczoney o 'pożyczce  40  mili­
onów. Samo zrealizowanie trzeciey seryi po­
tyczk i Holenderskiey , uiszczone n ie  dawno w 
A m szterdam ie, dostatecznem iest do wyświe­

cenia fałszil tych  wieści.
Radca handlowy A. J. Popow, otrzyma­

wszy pozwolenie na wyszukiwanie piasków i rud 
złotych  w S yb ery i wschodniey i zachodniey,  
rozpoczął swe szukania w Maiu 1827. Przez 
stateczny wytrwałość w trudnych pracach i 
użycie wielkiego kapitału , znalazł więcćy 30  
mie '■ sc , zawieraiący ch złoto, blisko włości Dimi-  
try iew sk iey , w okręgu Tomskim. IV począt­
kowych próbach, z 1500 pudów piasku, z  ro­
żnych mieysc wziętego, otrzymano więcey_niz  
10 zołotników złota. Mieysca te  są po nad  
r ze kam i Kiją, B irukulą, Zakromą, Kanduszą i  

Makaraką.
W  roku zesz łym  1828  w kopalniach LTalskieh 

skarbowych i prywatnych, wydobyto złota 291
pudów, 3 funt 55 5 8 /9 6  zołotników; platyny  

93 pud. 33 'f. 23  4 3 /9 0  zołót.
Dziś umarł tu powszechnie żałowany Jene-  

rał-PoruczniK Alexander Jakewlcwicz Kniaźnin  
w 58 roku czynnego życia sw e g o ,  w skutek  
rany odniesioney pod Borodinem roku 1812 .  
Gorliwy w s łu żb ie ,  nie zważał na tę ranę, któ­
ra i ' in n ych  przysporzyła mu dolegliwości, co- 
codziennie nadwtląiąc s i ły  iego, tak Że nakoniec  
wtraciła go do grobu. Jenerał Kniaźuiu b y ł  
l iteratem i poetą. Oyczyzna utraciła w mm  
wiernego syna, tron gprliwego sługę.

ANGLIA z L o n d yn u  15 K w ietn ia .
D ziennik  Globe donosi, ze X . W ellington,  

W skutek usiłowań czynionych w  czasie roz­
praw, z p.owodu bitu katolickiego,'zasłabł wie­

czorem dnia 13 Kwietnia.
D nia 10 Kwietnia głoszono na g ie łd z ie ,  iż 

przeciw Jen. Jackson Prezydentowi Zjed. Sta. 
nów, utworzyło się mocne stronnictwo.

P izy  zakończeniu rozpraw Izby w yższey  
z e  względu bilu usamowolnienia na posiedze­
niu z d. 10 na 11 b, m, Xże Wellington m iał  
z rana iedną ieszcze mowę, która się zaczę­
ła  od zarzutu przeciw Lordowi Eldou, że ten­
że zamiast istotnych powodów, nic innego nie  
przytaczał,  prócz osobistości dotyezącey X c ia  
Wellingtona 1 innych osób; mowę tę zakończył  
oświadczeniem podziękowań lordom oppozycvi i  
•szczeremi życzeniami pomyślności dla kraiu. 
Trzecie odczytanie bilu uchwalono większością  
2 1 3  głosów przeciw 109. B y ła  2 godzina z 
rana i uciszyło się w izbie , wedle postrzeże­
nia pewnego dziennika, iakoby ią przenikało  
przeczucie obiecaney na święto Wielkanocne ra­
dości, i zarówno tak przyiació ł iako i przeci­
wników tęgo wielkiego postanowienia dotknęło. 
Można także b y ło  poznać w tey chwili ob ec ­
ność męża, wprawdzie n ie  okiem ale przez u- 
czucie , męża o którym niedawno powiedziano 
tuque tuis armis etc. iako i obecność duchów 
wszystkich wielkich ludzi, którzy przed nim  
ieszcze s z c z e r z e  p r a c o w a l i ,  olcoło naprawienia 
aż w trzeci wiek zachodzącey niesłuszności, dla 
zjednania błogosławieństwa, oyczyźt.ie  i świa­
tu. “  —

F R A N C Y  A z P a r y ż a  1.6 K w ie tn ia .
Dnia 12 Kwietnia, iako w rocznicę przy­

bycia króla Imci do Paryża (r. 1 8 1 4 ) ,  p rzv y .  
mował Monarcha zwyczayne powinszowania 
Izb ,  Ministrów, Marszałków, wyższych w ład z .i  
obcych posłów. Z  mów, które miano przy  
tey  okoliczności, umieszczamy przemowę P. 
R over  Collard. Prezydenta Izby Dop: , ,N .
Panie! W  tym dniu pamiętnym, obchodzimy  
tryum f prawości. Ona to silnieysza niżeli 
szczęśc ie ,  przyzwała z wygnania synów S. 
Ludwika, i cudownie ich posadziła na szano­
w nym  tronie przodków. Prawość panujących,  
stała się powszechną. IV obliczu Królewskiey



—  465  —

Dy na s ty ! ,  i pod iey wspania ł ą  opieką ,  po rzą ­
d e k  i wolność, poł ączyły  s ię n i erozerwanyui  
w ęz ł em ,  i oto z d ługich naszych  nieszczęść 
pozostała nam wewnąt rz  kar t a  ustaw, z ewnąt rz  
sława nieśmier te l na .  Nigdy p iękna Franeya  nie 
posiadała  więcey dob ra ,  p r zy  tak  g ł ęboki em 
bezpieczeństwie .  Wiedzą  o tern N. Fanie i.vo- 
ie ludy,  i dz iękuj ą W. K.  Mości,  dz iękui a two­
im  Królewskim cnotom.  Jako opowiadacze ich 
'wdzięczności,  s k ł adamy  u podnóżka t r onu W. 
K .  Mości, ho łd  ich "lei-ności i przywiązania.

Król  odpowiedział :  „P rzy  kaźdoy okolicz­
ności ,  p r z yym uię  z zadowoleniem uczucia Izby  
Depu towanych ,  ale azczególmey drogie są one 
d l a  umie w dniu dzis ieyszym.  T a k  M Pa­
nowie ,  prawość posiada w e Francy i wielką wła­
dze,  i s podzi ewam się, że zapewni  iey szczę­
śl iwość na wieki.  My jes teśmy na to, aby ­
ś m y  szczęśliwymi czynil i  naszych poddanych;  
d o m  nasz ożywiały  od dawna te uczucia. 
W spomnieni e tak p i ęknego  dnia,  iest tein droż ­
sze dla mnie,  iż iako poprzedzai ący Króla  m o­
je m>/brata,  p r z y b y ł e m  zwiastować i przyspo .  
sobie dokrodzi eys twa,  które  on wyświadczył  

d l a  krain.
Dz ienn ik i  oppozycyne,  zaczynaj ą  p r zyzna ­

wać,  iż Pan Chat eabr i and  nie chy b i ł  celu 
swey inissyj.  J eden  np .  z n ich t ak  się wy-  

raża., ;
W  Uzynrie iedno iest tylko z d a n i e , ze 

względu wyboru  Papieża,  iakoby to -było zwy- 
ę i ęz twcm Francy! ;  Piusa VIII zowią tam Pa- 
p  eżem Francuzki in ,  Mowa iego, a szczcgól- 
n iey  wybór  Sek re t a r za  B tanu,  znanego  z ż y ­
czliwości dla Austryi ,  bynaytnn i ev  tego zdania 
nie  zbiiaią; iest  bowiem zwyczaj em że ob ra ­
ny  Pap ież,  a t em samem uważany iako r e p r e ­
zentant  większości Ka rd yna łów ,  obiera  s ek r e ­

t arza S tanu z pośród ninieyszości .  Ta k  Del ­

la Genga (Leon XII )  k tóry  należał  do.  s t r on ­
nictwa tak zwanych Zelant i ,  mianowa ł  na ten 
urząd,  K a r d y n a ł a  Delia Soinaglia,  z s t ronni c­
twa „ K o r o n . "  Pius VIIJ,  iuż z urzędu wybór  
t e n  wyiaśhi ł  t y m  powodem,  żeby tak i edney  
iak d rug iey  koron ie  zadosyć sio s t a ł o . "

W Ł O C H Y ,  i  R  zytnli cl. 7 K w ietnia .
Dnia 1 Kwietnia  P. Cha t eaubr i and mi a ł  p o ­

s łuchanie  u Oy ca  S. p rzez  t rzy kwadranse .
Dnia  3 ud a ł  się N. Król Bawarski  w towa­

r zys twie  Ba rona  Malzen , swego nadzwyczay-  
nogo posła p r zy  Stolicy ApostoKkiey , do pa ­
ł a cu  kwiryna lnego ,  dla odwiedzenia  Jego Swię-  
tobiwości.  Oyciec S. p r z y i ą ł  tego Monarchę  
z se rdeczną uprzeymością.

W e d ł u g  dawnego obycza iu ,  woźnica P a p i e ­
ż a ,  z ł amawszy  uroczyście swóy bicz,  zostaie 
k o n i u s z y m ,  a koniuszy  zmar łego Papieża mu­
si pe łn i ć  s ł użbę podkoniuszego.  K a m c rd y . i t r  
P ap i eża ,  stałe na czele s łużby papi ezki ey .

W Ankonie  da ło  się czuć k i l kakro tn ie  t rzę­
sienie ziemi.

R O Z M A I T E  W I A D O M O Ś C I  
Powoź N apoleona

Co może p r z em y s ł  w l udnem państwie,  nay-  
lepszym dowodem iest powóz pod różn y  Napole­
ona, k łór en  po bi twie pod Waterloo,  dosta .szy 
się W  ręce pewnego spekul anta  angielskiego , 
b y ł  pr zedmiot em ciekawości powszechney i r a ­
zem dla właściciela ś rodk iem widocznych zy­
sków, p r zez  k tór e na całe  życie f undusz so­
bie z apewni ł .  J eźdz i ł  on albowiem z tymże po 
ca ł ey  Anglii ,  wydawa ł  uwiadomieni a ,  a poo­
twierawszy drzwiczki  , b r a ł  od każdey osoby 
za wstępne po 2 szylingi.  Każdy z widzów 
wszedłszy po iedney  s t ronie i obeyrzawszy we­
wnęt rzne  do wygodney podróży  wymyślne  u-  
rządzeni e poiazdu,  d rugą  s t roną wysiadał .  Z o- 
bl iczenia widzów pokaza ło  s i ę ,  iż do 500,000



łodzi przeszło przez ten poiazd, a tym samym 
za spekulant do dwóch milionów złotyeh pol­
skich na n im zarobił.

D o klo r jza cya  Chirurgiczna.
)) Od czegóźbyś W Pan zaczai kuracyą Ca- 

rissime: gdyby cię wezwano do chorego, któ­
ry b y  spad ł ze szczytu wieży świętego Szcze­
pana w W iedniu'? zapytał niedawno ieden op. 
pugnnns młodego kandydata sztoki chirurg!- 
cznóy podczas doktoryzacyi ? Oto Magnifice , 
odpowiedział k andvda t , kazałbym czemprędzey 
przynieść miotłę i zgarnąłbym kości pacyen- 
ta na kupę.” Naturalnie cała Publiczność z o- 
Jclaskaini przyięła tg dowcipną odpowiedz kan­
dydata i sam oppngnans ledwie nie pęk ł od 
śmiechu.

P R Z Y J E C H A L I  DO W A R S Z A W Y ,  d. 28 Kwi et n .
C z e m p i ń s k i  P i o l r  (Aby: z  K ł o d a w y ,  — H u la n ic k i  J a -  

> C > t  r ; v d : z  K i e l c , — E l ż a n o w s k i  J u l i a n  Asses:  z  K y-  

k i c ,  — B ie g a ń s k i  F o r t u n a t  Asses: z P r u s i a d y ,  — B r o -  

d o w ic z  J ó z e f  A r t y s t a  z  B y d g o s z c z y ,  — B r a u n e  K a ro l  

O b y :  z  W r o c ł a w i a ,  — G l i s z c z y ń s k a  F r a n c i s z k a  K a ­
sz te la n o w a  z K u t n a ,  — MisxAweki S i c i e p a i i  O b y :  z 
K o t r z e b i a ,  — M a r k o w s k i  F r a n c t  O b y :  z  W t o r k u ,  — 

L a s a u  W i l h e l m  b .  P u ł k :  z  W r o c ł a w i a ,  — P e l e t i e r  

K a r o l  B u d o w n ic z y  z  K o n i n ą ,  — R o g o w s k i  H i p o l i t  
R a d c a  z  P a p r o t n i , — R u s z c z y k ó w s k i  J a n  O b y :  z  P u ł ­
t u s k a ,  — S z y l in g  J o h a n  P o r u c z :  z W a n e d o r f ,  — S u ­
m i ń s k a  K a t a r z y n a  O b y :  z  M a s ło w ic ,  — T u r s k i  J a n  
S ę d z i a  z  P ł o c k a ,  — S z a n i a w s k i  X a v v e r y  K a n o n i k  z  

L u b o n i ,  — S t o k ł o s i ń s k i  J ó z e f  R a c ln n :  z S z y d ł o w a , — 

S t r a z i u s k i  A n t o n i  P u ł k i  z Ł o m ż y , —  W i e r z b o ł o w i e z  
K a r o t  Referenci.  S t a n u  z  L i p k i , — G o d l e w s k a  M a g d a ­
l e n a  O b y :  z  M ic h a ł o w a ,  —  M o  k r  o n o  w sk u S ta r o ś c in a  

z  J o r d a n o w i e .

D O N I E S I E N I A  
Pew na osoba pici żeiiskiey w średnim wie­

k u ,  posiadająca ięzyk polski ,  francuzki i n ie ­
miecki,  życzyłaby przyjąć obowiązek do kon- 
wersacyi iakiey osoby w wieku , lub wyiecha- 
n ia w podróż zagranicę do wód albo też do

zarządzenia gospodarstwem. Bliższa wiado* 
mość w dom u W . Petiskusa przy ulicy Se 
natorskiey pod N rem  473 na drugiem piętrze 
n ad  Cukiernią.

Oznaymienie dla właścicieli dóbr posiadaią- 
cych Owczarnie stosownie do oświadczenia w 
Gazetach w miesiącu G rudn iu  r .  z. przez P. 
Koelz Kupca z Cw ikau w Sit xo ni i , uwiada- 
mi a Szanownych PP. właścicieli Dóbr i po- 
siaduiących O w czarn ie ,  że i miesiąca Maia r. 
b. rozpocznie się sprzedaż ze 4oo do 5oo sztuk 
maciorek naylepszego i średniego ga tunku  Me­
rynosów, oraz 60 sztuk T ryków  z naylepszey 
rassy Elektów, o ć w ie rć ' aili od Stacyi O lta -  
rzew a ku Broniowi we wsi Swięcice, pizeze- 
mnie zadzierżawioney, gdzie założyłem Owczar­
nią naylepszey rassy Owiec. —  Rotlischlorz 
w  Szląsku dnia 6 Kwietnia 1.829 r .

f-f'ilh: B raune  Właściciel D óbr  i Król.
Prus: naddzierżawca.

Po śmierci J .  G . Alencke ’ upca W arszaw ­
skiego, handel sukienny po tymże pozos ta ły ,  
z sukna tak kraiowego iako też zagranicznego 
w różnych kolorach i ga tunkach ,  tudzież ka- 
zimierku i czerkasu składaiący s ię ,  po cenie 
zniżoney wyprzedanym zostanie z woluey r ę ­
k i ,  a to  w dotychczasowym lokalu w dom u  
W W żnych  Dobryczów N r  456 przy Krakow- 
fiL lom  P r bcv łiu T C 3 c ttrb lisK u  K o lu m n y  Z y g l l l l in -  
t a , oczem donoszą Sukcessorowie po tymże 
J. G. Mencke pozostali.

Leonard Wilski Patron T rybunału  Mazowiec­
kiego w Warszawie przy ulicy R ynek Nowe­
go Miasta Nr. 326 mieszkający, wzywa osoby 
które w interessach prawnych swoie papiery 
powierzyły ś. p. Wągrowskiemu Mecenasowi, 
aby się zechciały do niego po odebranie tako­
wych w iais naykrótszym czasie zgłosić.

Wyka biała wyborowa do siewu, 11a korce 
i ćwiercie, Szparagi na kopy i Ogórki, kwa­
szone dobrze uprawione także na k o p y , k a ­
żdego czasu są do nabycia obok zamku pod 
Nr. I u J G. W ordy.

T E A T R  NARO DO W Y . Dziś dana będzie 
Opera M u la rz i Ślusarz.


